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Szanowny Panie Przewodniczący! 
Szanowni Państwo! 
 
 
Zawodowo zajmuję fizyką jadrową. Reprezentuję tutaj  Związek Zawodowy 
„Solidarność” Uniwersytetu Warszawskiego. W tym wystąpieniu chciałbym 
skorzystać z mojego doświadczenia  działalności w Związku Zawodowym 
NSZZ „Solidarność” od roku 1980 i aktywnej obserwacji ewolucji nakładów  na 
naukę i szkolnictwo wyższe.  
 
 Na moich oczach od roku 1991 następował systematyczny spadek nakładów  
budżetowych na Naukę i Szkolnictwo Wyższe , w szczególności w przeliczeniu 
na jednego studenta w Polsce. W tej klasyfikacji Rzeczpospolita Polska jest 
naszym końcu państw OECD, w tym za większością państw Europy. W roku 
2005 mieliśmy maksymalny procent Produktu Krajowego Brutto 
przeznaczonego na Szkolnictwo Wyższe, dzięki prawie jednomyślnej decyzji  
Parlamentu PR pod koniec kadencji rządu AWS. Decyzja ta była do 2005 roku 
rzetelnie realizowana przez następny rząd. Od tego czasu mamy praktyczną 
stagnację nominalnych nakładów, a systematyczny spadek po uwzględnieniu 
inflacji i spadek procentu PKB .   
 
Biorąc pod uwagę te zaszłości i obecny, bardzo niski, poziom finansowania 
uważamy , że tak szeroki zakres zmian prawa o Szkolnictwie Wyższym bez 
harmonogramu istotnego wzrostu nakładów budżetowych na Naukę i 
Szkolnictwo Wyższe jest wysoce nie racjonalny. Dlatego wnioskuję 
wstrzymanie procedowania nowego prawa dopóki to nie będzie skorelowane ze 
strategią finansową. Bez istotnego wzrostu nakładów budżetowych na  
Szkolnictwo Wyższe i Naukę to nowe prawo spowoduje tylko frustrację 
środowiska i wyrywanie sobie nawzajem nawet drobnych  pieniędzy. W efekcie 
powstanie tylko chaos i dalsza utrata zaufania do polityków. 
 
Mamy tego przykłady po wprowadzenia pakietu ustaw o Nauce: 
-  od 1 października 2010 decyzje dotyczące finansowania indywidualnych  
   projektów badawczych miało przejąć Narodowe Centrum Nauki. Na razie  
   nie ma dyrektora tego Centrum i oczywiście nie ma pracowników. Efektem  



   tej sytuacji jest już skasowanie konkursu projektów naukowych w styczniu 
   2011. Czy będzie utrzymany termin w lipcu 2011 też nikt nie wie. 
-  Trzy lata temu powołano Narodowe Centrum Badań i Rozwoju. Przez  
   ok. 2 lata brak było odpowiednich przepisów i procedur i przez te 2 lata 
   NCBR prawie nie  przydzielało pieniędzy na istotne dla gospodarki projekty.  
 
Podsumowując: 
 
W sytuacji braku strategii finansowej istotnego wzrostu nakładów budżetowych  
przeznaczonych na Naukę i Szkolnictwo Wyższe nowa Ustawa wywoła tylko 
chaos, frustracje i wewnętrzne skłócenie  naszego środowiska.  I niewątpliwie 
odbije się negatywnie na nastrojach wśród studentów. 
   
 


